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PsfaMs wsdiOjM 
który tak często. Jak o tein do­
brze w Polsce wiemy, cechuje 
politykę Kremlina. 

Zatarg na Dalekim Wscho­
dzie, chaos i zamieszki, oto tło, 
•na którem zaborczość rosyjska 
za dawnych czasów zawsze o-
siągala .sukcesy. Czeroużby ich 

|ąc Czin-Czou w orowin- j osiągnąć nie miała teraz? 
ig-King. Jest to _stacja A z drugiej strony gdy Japonia 

Przebieg ostatnich wypadków 
na Dalekim Wschodzie przybrał 
charakter zupełnie grodkowy. 

chwili, kiedy poraz-me wie-
który uroczjście stwier-

t że niema/zadnei wojny 
jfodżurji, armja japońska po 

się wydatnie naprzód, 

Rokowania w Rydze i Helsinki 
o pakt •tMurcstl z Sowietami 

-RYGA. 5.1. Jutro przybywa do 
Rygi. członek komisariatu ludo­
wego spraw zagranicznych So­
wietów Stomoniakow w celu 
podjęci? rokowań w sprawie ło­
tewsko -sowieckiego paktu o 
nieagresji. 

HELSINGF0R5. 5.1. Rozpo­
częły się tu w dniu dzisiejszym 
zaproponowane przez Finlandie 
rokowania w sprawie zawarcia 
fińsko - rosyjskiego paktu o nie­
agresji. (PAT)'. 

Ostatn e chwile 
Późno, bowiem dopiero w 53-lm dnia I mieli skonstruować ściśle według praw 

rozpraw nastąpi) jakby zwrot w na- nlczych kanonów. Pod tyra względem 
strojach sali sądowej na procesie Cen- być może dla szerszej publiczności 
trolewu. „Lewica" sali, L j . jej lewa ' nie byt ciekawy. Ciekawe natomiast 
strona, gdzie stoją lawy oskarżonych było dla ludzi poważnie rzecz całą uj-
i lawy obrońców, przybrała wczoraj na mulących w jaki sposób na gruncie li-
sirój znacznie poważniejszy. Qdy zbli-' tery prawa rozwiąże sie konflikt mię-

iwa w odległości 210 kim. 
kanio - zachód od Mukde-
30 kim. od zatoki Pe-czi-li 

przeciąga strunę, budząc w Chi 
nach uczucia nienawiści i rady-
kalizuje przez to odrodzoną repu 

T R Z E J K R Ó L O W I E 

. 

• 1 

Pomimo, ż> zajęcie tego miasta i j ^ ę Niebieską, to czy przez to 
oddaje .całaV»emal Mandżurję Wfsamo-nie szykuje miecza na gło 
jęce japońskie, a .w każdym ra-.-we zdobywczej i zaborczej Ja­
zie cały ten o.bszarfziemi i «h-o«Jponjl, która ma być opoką po-
komuuikacji,. o który rządowi to | r ządku j spokoju na Dalekim 
kijskiemu chodziło, jednak woj-j Wschodzie? 
na bez wdjny ani na chwilę nie j Q t o ś ] j k t 6 r e 
ustaje. Depesze donoszą o dal-
•zvch ruchach oddziałów czoło­
wych japońskich — tym razem 
Już w kierunku Pekinu. 

Jaki jest kres marszu japoń­
skiego nikt nie wie i nie domy-
śla się: oficjalne oświadczenia o 
tern, że niema mowv o pocho­
dzie na Pekm nigdzie już chy-. 

' ba nie budzą zaufania, a stereo­
typowy, frazes o konieczności 
poskromienia bandytów także 
już niozego- nie tłomaczy. 

Republika chińska, znajdująca 
się wciąż jeszcze w okresie, po-
rewolucyjnego wrzenia i jedno­
czenia, w ostatniej i^zie zatargu, 

muszą 
przyjść do głowy każdemu u-
ważnemu obserwatorowi dale­
kich, ale jak to nieraz wskazy­
wano, doniosłych dla nas wypad 
ków. 

Znó v mylne cogłoski 
e monopohi na przywóz kawy, 

herbaty I StedzP 
W związku z ogłoszonem o-

statnio rozporządzeniem, wpro-
wadzającem nowe stawki celne 
cd przywozu kawy i herbaty, o-. 
raz zniżki celne na przywóz tych 

I artykułów przez porty polskie, 
zachowała sie ściśle aż do ko-, h p i s m a < : n z n o w u p0_ 
mizmu nieomal wedle wskazań, „„„,., u „ . i„* „^Ti„ct; ™t-ni™ 
wielkich uczestników Ligi Na-
roo*ów„, .' 

A więc, .gdy P. Locker-Lanł-, J a k p o d a j e a g e n c j a j s k r a -
pson - ambasador W. Brytanii I , « te są nieścisłe. W obec-

1 nych rozważaniach nad zagad 

Iczęły krążyć, pojłoski, jakoby 
i miał być wprowadzony monopol 
! na przywóz tych artykułów 

dał do zrozumienia, że pozosta-j 
wanie wojsk chińskich w Czin-
Czou może powodować dalszą 
akcję zbrojną Japonji, wojska 
chińskie w Mandżurii opuściły 
miasto, którego Japończycy w 
takich warunkach mieli nie zdo­
bywać. Zarówno p. Lampsona. 
jak , marszałka Czang-Tsue-
Ljanga spotkał zawód. Czin-
Czou-zostało zaje'te. 

Jeżeli powtarzamy w skrócie 
ten przebieg wypadków, to,dla 
tego, że opinia mało zwraca u-
wdge na możliwe konsekwencje 
tej akcji. 

Jak widzimy^sąsiednie Sowie 
ty wbrew wszełkim przewidy­
waniom i obawom zachowują się Rumuński minister spraw za-1 
ściśle 'heutralnie: a na*wet jakby granicznych ks. Dymitr J. Ghi-
7 pewną Schadenireude obser- ka przybywa do Warszawy — 

nieniem importu kawy do Polski. 
wprowadzenia monopolu przy­
wozowego na ten artykuł w sen­
sie udzielania ulg importowych 
pewnym tylko firmom, czy też 
stworzenie specjalnej w tym ce­
lu organizacji, nie jest brane pod 
uwagę. Podobnie sprawa przed­
stawia ł i j w stosunku do impor­
tu śledzi. 

dzy tezami aktu oskarżenia a motywa 
mi obrony ' 

Nudziła sie publiczność, nie nudzili 
sie bynajmniej oskarżeni. W skupieniu 
I z uwagą śledzili każde z czteracli 
przemówień obrońców, sprawdzając 
czy wszystko zostało wyzyskane, czy 
wydobyto wszystko, czy nie pominięte 
czegoś Nawet ,,niesforni" — nadsta­
wiali ucha. 

i (Obszerne sprawozdanie na str. 2-el) 

źa się moment decydującej odpowiedzi 
sądu na pytanie winni czy niewinni, są­
du, na który taden nastrój nie wpływa, 
bowiem wpływać mogą Jedynie kon­
kretne nakazy prawa, teraz ława oskar 
źonych i ława obrońców, bardziej zmo 
bilizowała się do obrony przed aktem 
1'skarżenia. 

Dlatego też z 18-ni obrońców wysu­
nięto na czoło w dniu wczorajszym 
c/u.ech mówców, którzy mowy swe 

Howa min. Z^eskego przy Sii.adan.ii  
pol.tyczn?m 

irzyetto wvdane ortez dziennkarzv zagracanych 
Na wzór podobnych imprez u-

dządzanych przez organizacje 
dziennikarzy zagranicznych w wiel 
kich stolicach europejskich, a prze-
dewszystkiem w Paryżu, Londy­
nie i Berlinie, urządza Klub prasy 
zagranicznej w Warszawie wielkie 
śniadanie polityczne w poniedzia­
łek dn. II b. m. w salonach Resur­
sy Kupieckiej. 

Na Śniadanie zaproszeni zostali 
m. in. premier Prystor, marszałek 
dr. Switalski. marszałek Raczkie-
wicz, ministrowie Zaleski, Pierac-
ki, Jan Piłsudski, dr. Janta-Poł-
czyński, wiceministrowie Beck. 
Starzyński, Koc. dr. Kożuchowski. 
szereg wyższych urzędników z pp. 
dyr, Szumlakowskim, nacz. Lip­
skim. nacz. Przesmyckim, dyr. Ro-
sem, nacz. Święcickim. i t. d. na 
czele, prezesi kontisyj spraw za-

Zakaz wszelkich zb orek i kwest 
poza akcja pomocy bezrobotnym 

granicznych sejmu i senatu kś. Ra­
dziwiłł i ks. Lubomirski, przedsta­
wiciele organizacji dziennikarskich 
pp. St. Grostern. Oielżyński i Ście-
żyński. oraz- wszyscy pracujący w 
Warszawie korespondenci prasy 
zagranicznej. • • 

W śniadaniu weźniie udział war­
szawski korpus dyplcrnatyczny z 
nuncjuszem apostolskim mr. Mar-
maggim. ambasadorami Laró-
che'em, Ersk:ne'em, i in. na czele. 

Min. Zaleski wygłosić ma na 
przyjęciu tern dłuższe przemówie­
nie. - . . s- • • • 

Dotychczas zazwyczaj expose 
przeznaczone dla .szerszej oiinil • 
publicznej wygjaszał min. Zaleski 
na bankiecie dorocznym T-wa Ba­
dania Zagadnień. ' Międzynarodo­
wych. 

Ministerstwo spraw we­
wnętrznych wstrzymało wyda­
wanie zezwoleń na wszelkiego 
rodzaju zbiorki i kwesty, ogólno­
krajowe do kwietnia b. r. 

Jednocześnie M. S. Wewn. 
wystosowało okólnik do wśzyst 
kich. województw zalecający sto 

Wsoółoraca polsko-rumuńska 
Rozmowy warszawskie z min. Ghiką 

Również w ramach unji parła 1 jednem z tych państw, na któ"-1 stępowania na terente miedzyna 

wuja kieski republiki chińskiej, 
która pomima wielkiej przy­
jaźni z Moskwą w pierwszych 
latach rewolucji w następstwie 
znalazła sie w różnych z nią za­
targach, a'nawet walkach. 

jak donosiliśmy— w piątek 
b. m. 

Niewątpliwie tematem roz­
mów czynników miarodajnych 
z ks. Ghika będzie sprawa pak-

: tu o nieagresji, oraz kwestje rgz 

mentarnei rozwinęło sie porozu­
mienie rumuńsko - polskie. 

Łączą też oba państwa za­
gadnienia mniejszościowe, gdyż 

rych ciążą zobowiązania trakta­
tów mniejszościowych. Trakta­
ty te są wyrazem nierówności 
państw i zmuszają związane nie 

Rumunia tak jak i Polska jest1 mi państwa do solidarnego, wy-

Skąd pochodzi te stanowisko brojeniowe. 
sowieckie? " " i Pozatem poruszone będą nie 

Samobó stwo posła T. Waryńskiego 
wątnliwie sprawy stosunków 
polsko - rumuńskich, obejmujące 
w pierwszym rzędzie ściślejsze 
porozumienie ekonomiczne, jak 
również sprawy likwidacyjne. 

Stosunki Polski z Rumunią o-
I parte są w pierwszym rzędzie 
t na pakcie gwarancyjnym, odne 
I wionym niedawno w Genewie 
!na okres dalszych lat pięciu. Po 

PARYŻ. 5.1. Wczoraj w S a r - ' z a t e m , a c z v Polskę i Rumunję 
touvilłe zdarzył się podczas prób t raktat koncyljacyjno - arbitra-
netro lotu wpatkft^ohriczy. żowy. zawarty w październiku 

Hydropłan dwjuioiorowy, pi-1 

h>tO'.van> ^rzez Pier-re Brunela,1 

. Mote,'wydać sie paradoksem. 
Jeżeli na to pytanie odpowiemy. 
te pochodzi ono z połączenia 
czynnika nacjonalizmu wszecn-
TOsyiskiego z komunjstvcznynt. 

Katasłrofa lotniza 
pilot w tkvsnie 

pejniącecto. od 5 lat funkcje de­
tektora technicznego łjazy kon­
strukcyjnej aparatów cywilnych 
i wojskowych w Partouville. 
wpadł do Sekwany. 

Po energicznem poszukiwaniu 
"ftdało się wydobyć zwłoki Bru-
•wla z pod aparatu..(PAT>. 

1929 r.. a ratyfikowany w mar 
cu 1930 r. 

Częste wzajemne odwiedziny 
przedstawicieli obu rządów są 
dowodem szczerej przyjaźni 
między obu krajami. Podkreśli" 
należy ostatnią wizytę Marsza. 
ka Piłsudskiego w Riimunji, pod 
czas której został on szefem ho­
norowym 16-go pułku piechoty 
rumuńskiej. • • 

w numerze hotelu srfmoweao 
ry z wielkim trudem drzwi otwo-

rodowym, 
Na platformie mniejszościo­

wej współpraca Polski i Rumu­
nii jest ścisła. 

Rumunja bierze żywy udział 
we wszystkich wystąpieniach w 
kwestiach mniejszościowych na 
terenie międzynarodowym i da­
rzona jest wielkiem zaufaniem 
przez wszystkie państwa, zwią­
zane traktatami mniejszościowe 
mi. Dowodem tego było złoże 
me w ręce ministra Ghiki misji 
wygłoszenia w Gdańsku wspól­
nej deklaracji Czechosłowacji 

rzył gdyż w zamku tkwił klucz 
W pokoju znaleziono posta Wa­

ryńskiego wiszącego na sznu­
rze zaczepionym u klamki • od 
drzwi wewnętrznych; i przerzuco- '!*> "" '* .!«£ ' "Jf™ u a t ,£"^gi 
nym przez okienko nad drzwiami. J"?°sławj., Rumunii. Orecji i Pol 
Denat ubrany był tylko w spodnie s k l w sprawach mieiszościo-
i koszulę. W pokoju panował po-1 ww^h. 
rządek i nic nie, wskazywało na Łączą też Polskę z Rumunją 
gwałtowne okoliczności śmiercu umowy konsularna i handlowa. 
Przybyły, lekarz pogotowia stwier-! Stosunki kulturalne, oparte w 
dził, że śmierć nastąpiła przez pierwszym rzędzie na podtóżu 

4 mtawy samorządowe w planie rzado 
1/s'ró!. pragmatyk*. oopavieaiMMi< I emerytwy 

Ministerstwo ' spraw we­
wnętrznych pracuje obecnie^nad 
wykończeniem projektu ustawy 
o ustroju samorządów. Projekt 
ten był, jak wiadomo, tematem 
narady rzeczoznawców- samorzą | 
dowych, która zwołana była w i 

, okresie przedświątecznym przez 
mih. Pierackiego. W naf^iższymi 
czasie projekt przesiany hędzie 
do prezydium Rady ministrów. 
* Rząd przywiązuje do tej usta­
wy ustrojowej wielkie znaczenie 
t jest zdania, że winna ona się 
Mjdezć na porządku dziennym 
prac Sejmu przed trzema usta-
nami, normująceml stosunki sluź 
4owe pracowników samorządo­

wych. 
Co dotyczy stoswików słui-

bowych pracowników samorzą--
dowych, min—spraw wewn. o-
pracowujć trzy ustawy, a mia­
nowicie: o stosunkach służbo-j 
wych pracown?k6w samorządom 
wych (pragmatyka służbc»wa)i 
o odpowiedzialności dyscypli-j 
narnej pracowników samorzą-J 
dowych i o ubezpieczeniu eme-
rytalnera pracowników samorzą 
dowych. Prace nad tą ostatnią 
ustewą są w stadium początio-
wem, dwie zai.pierwsze goto-l 

fwe będą wcześniej, gdyż praca 
nad niemi jest dalefco już posu­
nięta naprzód-

Dr. Waryński Tadensz 
W dnia wczorajszym zmarł na 

gle w Warszawie dr. Tadeusz Wa­
ryński, poseł Bezpartyjnego Bloku, 
b. naczelnik wydziału szkół han­
dlowych i dokształcających w rpi-
nisterstwie oświaty. 

Śmierć nastąpiła wskutek zama­
chu samobójczego, w pokoju zaj­
mowanym przez ś. p. Waryńskie­
go w hotelu Sejmowym przy ul. 
Wiejskiej 4. 

Samobójstwo stwierdzono ko­
ło godz. 3 pop. 

S. p. Wai-ynskhprrybył-doisw*-
go pokoju, Nr. 121, na •pierwszernj 
piętrze onegdaj około .10 wieczór i 
zażądał od chłopca hotelowego 
szklanki kawy. Otrzymawszy ją, 
zamknął drzwi na klucz i. więcej 
nikogo trie przyjmował. 

Wczoraj o godz. 10 rano służący 
pukał bezskutecznie do drzwi. 

Gdy poraź wtóry, pukając kolo 
godz. 2.30 pop. nie. uzyskał żadnej 
odpowiedzi, wszczął alarm u inten­
denta. Sprowadzono ślusarza, któ-

uduszenie. 
* 

S. p. Tadeusz Waryński urodził się : w r. 1882, w więzieniu, Jako syn rodzi­
ców wiezionych przez władze rosyjsk.e 
za działalność niepodległościową. Oj­
ciec jego, Ldwrk Waryński należał do 
założycieli tajnego związku socjalisty-
czno - niepodległościowego „Pr iletar-
Jat" i w r. 1884 skazany był na kator­
gę. Zmarł w słynnej twierdzy szlissel-

, burskiej w r. 1889. 
Młodość spędził Tadeusz Waryński 

1 w Szwajcarii, gdzie się naturalizował 
Uzyskał na uniwersytecie dyplom dok­
tora chemji, dla wybitnych zdolności 1 
wiedzy mianowany został asystentem 
w uniwersytecie genewskim. 

Po kraju przybył w r. 1920 1 natych 
' miast wstąpił do wojska jako ocbotnik-1 szeregowiec, mimo, że w armjl szwaj­
carskiej miał stopień oficera. Kampanię; 
bolszewicką q<lbyt na froncie. 

Po zawarciu pokoju, wybrany został 
wice-prezeydentem m. Łodzi. W r. 1924 
przeszedł do ministerstwa oświaty, 
gdzie objął stanowisko naczelnika wy­
działu szkół wyższych. Od r. 1026 był 
naczelnikiem wydziału szkół handlo­
wych i dokształcających. W r. 1930 wy 
brany został do Sejmu z listy państwo 
wei BBWR. t 
: Syn Jego, Ludwik Waryński;'por.' 36 
pp. pełnj służbę oficera kompanji hono 
rowej na Zamku. 

Tadeusz Waryński w latach 1929 — 
1930 redagował lygbdnrk ..Nowa kadro­
wa", który wyrażał najrady.kahdejsze 
tendencje w dziedzinie ustroju państwo 
weeo. 

gmł«rć .Tadeusza Waryńskiego wy­
wołała w kołach politycznych wielkie 
poruszenie. 

historycznym i ułatwione dzięki 
bliskiemu sąsiedztwu rozwijają 
się nad wyraz pomyślnie, czego 
dowodem przedewszystkierń 
wzajemna wymiana młodzieży 
szkół wyższych jako też coraz 
częstsze wycieczki wzajemne: 

W dziedzinie prasowej nasze 
stosunki reguluje zawarte w 
1924 r. porozumienie prasowe 
polsko - rumuńskie, znane pod 
skrótem „P.R.P.", którego zjazd 
doroczny odbył się na jesieni r. 
ub. w Warszawie. 

sowanie analogicznej zasady dV» 
zbiórek i kwest w poszczegól­
nych województwach. 

Zarządzenie M. S; Wewn. po­
dyktowane iest koniecznością 
umożliwienia naczelnemu komi­
tetowi dla spraw bezrobocia 
przeprowadzenia olbrzymiego 
planu ratowniczego wobec mil­
ionowej rzeszy.bezrobotnych z 
rodzinami; ofiarność sosłeczeń-
stwa musi być skierowana prze 
dewszystkiem ha ten odcinek. 

Zakaz dotyczy wszelkiego ro­
dzaju kwest prowadzonych 
przez różne instytucje. ^ 

Zarządzenie to iest słuszne Z 
tego względu, że wobec dość sil 
nego nacisku na ofiarność pu­
bliczną na rzecz bezrobotnych* 
wszelkie inne kwesty musiały­
by dać wyniki nikłe, co nie przy 
sparzałoby funduszów kwestują 
cym instytucjom, a zaszkodziło­
by akcji zwalczania bezrobocia 
przez rozproszkowanie wpły­
wów z ofiarności publicznej.. 

Ministerstwo zrobiło jednak' 
jeden wyjątek w zasadzie. Ze­
zwoliło na zbiórki nie mające 
bezpośredniej styczności z kwe 
stją bezrobocia, np. kwesty na 
budowę kościołów w drodze 
sprzedaży obrazów religijnych. 
Ale i w tym wypadku wojewo­
da przed udzieleniem zezwole­
nia musi uzyskać aprobatę M. 
S. Wewn. f 

Napomnkpod$avannah 
9.000 dolaiów 

ze stanu Massachusette 
Gzlonek Kongresu, Mac Cor-

miok, demokrata ze stanu Mas­
sachusette, wniósł w Izbie pro­
jekt • ustawy, przeznaczające) 
5000 dolarów z funduszów fede­
ralnych na budowę pomnika Pu­
łaskiego w Savannah w stanie 
Georgia. 

7768 izb mieszkalnych wyhodowano w r.19'31' 
i pożyczek przymaiych przez B. G. K. 

150.454 wybudowanych izb I go funduszu budowlanego, Jak f 
mieszkalnych — oto równowar­
tość pożyczek pieniężnych, udzie 
lonych po 1 grudnia 1931 r. za 
cały czas działalności Banku Go 
spodarstwa Krajowego, t 1. od 
r. 1924. 

Z tej ogókiej liczby 7.768 Izb 
wybudowano z pożyczek udzie­
lonych w r. 1931. Jest to wiec 
zaledwie 6 proc. sumarycznej po 
zycjL 

W ciągu pierwszych 11 mleslę 
cy 1931 r. suma.zrealizowanych 
nowych pożyczek budowlanych, 
przyznanych tak z państwowe-

z funduszów, własnych Banku 
Gospodarstwo Krajowego; wyj 
nosiła ogółem 62.6. mil), zł:, woj 
bec 135.9 milj zł. wciągu całego 
1930 r. 

Ogólna zai suma lcrerJMhlk 
budowlanych-za cały'c'zas'd? 
łalności.Banku od 1924 r.do koni 
ca listopada 1931 f. osiągnęła 
489.7 milj. zł., z czego 445.5 milj. 
przypada na pożyczki z państwo 
wego funduszu budowlanego, a 
44.2 mHJ. na fundusze własne>ban 
'ktf, ' " ^ " 

• 
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„Polska - podziwu godny kraj" 
Opinia n b a u d o r i Wfflfyr 

Ambasador Wil fys , b a w i ą c y ki- Pokkr jest przedewszystkley kra-
obecnie w N o w y m Jorku, a w y - * m « l * 4 - . . * * • ! » • w y t w ó r c a 

Mn eiszość niemiecka skarży sie 
B f i R L I N . ' 4.1. 

Niemieckie związki 

Hm raiem na Łitwln6w 
Teł-.wŁ 
o ś w i a t o w e 

ODecnie w r s o w y m j o n t u , * w y - r o ) B i e l y f c o . wystarcza, .na „uriaby-i ha Li twie d o r e ć z v t v rządowi ko 
bierający s ie z p o w r o t e m dó Po i - domowe, ale » u ^ T O W . i » f c - M 2 Ł ^ w 0 S " f f i ^ H B i S 

że r o z w ó j 
przemys łu w Po l sce przyjdzie z 
czaseni:' . -" 

ski w drugie] po lowie s tycznia , ke *a eksport Ludność wiejska ale i 
udzieli! w y w i a d u jednemu z re -^'" t i» Wedyra łndnośó-wmrastach-sto-. 
dałrtorow „ N e w York. Herald T r l J ^ ^ * * « ' « ^ ^ M " 
bune", w którym m. in. o świad-r A m W W i l l y s ufa: 
c z y i : ' 

— Po l ska jest podziwu god­
n y m krajem, ale będzie nim w je 
s zcze ' w i ę k s z y m stopniu, g d y zre 

progTam b u d o w y s w o i c h 
W przeciągu p r z y s z ł y c h 10 
k k o m i t e s z o s y przebiegać 
• t f s k ę w e wszys tk i ch kie-

komunikacja s a m o c h o -
tiie s ię koniecznością, a 

M m c h u t o w a r z y s z y ć 
w z r o s t popytu na samo-

wieńsk ięmu memoria ł w spra­
wie . sytuacji szkoln ic twa nie­
mieckiego . 

'Memoriał ten s twierdza , t e z 
jedenastu s zkó ł e l ementarnych 
przyznanych mniejszości nie­
mieckiej- istnieją' w r z e c z y w i s t o 

ści tylko d w i e . W pozos ta łych 
szkołach niemieckich nauka od­
b y w a się w języku l i t ewskim. 
300 dzieci niemieckich nie posia 
da w o g ó l e możności u c z ę s z c z a ­
nia do szkół niemieckich. 

Mniejszość niemiecka domaga 
się , ażeby w przysz łośc i w 
U - t u przyznanych im szkołach 
nauczano w Jeżyku niemieckim. 

Traged a górmcza na Śląsku Opolskim 
15 robotnkow pod zwalani węgla 

K A T O W I C E . 5.1. — Wczoraj 
w i e c z o r e m mieszkańcy .okolic 
Bytomia us łysze l i silne huki pod­
ziemne, którym t o w a r z y s z y ł y 

straszna tragedia górnicza. 
Huk pochodzi ł od oberwania 

się z ł o m ó w skalnych, Jakie w y ­
darzy ły się na głębokości 774 me> 

Cztery repliki obrońców 
w procesie przywódców Centrolewu 

Z łtetei odpowiadając na za­
pytanie ambasador.: zaznaczy ł . 
c o następuje: . 

— Postęp. uczyniony srjez Polskę. 
Jest zdumiewający. Rząd ma nadzielę 
zrównania, budżetu'w tym roku. co be 
dzie można-uważać za triumf finanso­
wy. Polska zatrzymała złota walutę, a 
jak dotychczas nie wiele odczuta de­
presję. Ludzie w Polsce sa szczęśliwi I 
pracowici i rSĆTuja sie wolnością, którą 
odzyskali ^rzed 10 lały. Życie gospo. 
darcze w 

.dliwszych podstawach, nii w wielu In­
nych krajach. Koszty utrzymania nie są 
•wysokie, a place oczywiście dostowu-
ią Sie .do wydatków. Pracy dla tych. 
którzy chcą pracować, jesf dosyć i zda 
je ml sie. warunki w tym-wzjrlędzie po 
lepszają się. Rząd dba o dobrobyt lud­
ności. a wysiłki jego dają dobre wyni-

Wczorajsze posiedzenie sądu' w 
•sprawie przywódców Centrolewu 
poświęcono replikom obrony. Li­
stę mówców otwiera ad w. Ster-
ling. 

Nim jednak obrońca sianą! przy 
pulpicie i rozpoczął przemówienie 

Obrońca dowodzi, że oskarży-1 
ciele mrmo, iż mówili 16 godzin 
wykazali dużą powściągliwość. 

Obrońca zajmuje sie Dastepme po-
szczesóWiemi okólnikami PPS. Na pierw 
szy ogień «bie okólnik nr. 10, w któ­
rym jest powiedziane, ze PPS ma meto 
dy i taktykę wałki- nowoczesnej partii przewodniczący zreferował, iż do "f,' ^ ? ' Z „ , 

sądu wpłynęło podanie adw. S z u r . ' " 6 ' 6 "<»«>!<«<»«'« ° ° "pełnego w 
leja w sprawie listu inż. Moraczew 
skiego, nadesłanego przed paru 
dniami do sądu. Ponieważ list inż. 
Moraczewskiego załączono do akt 
sprawy, sąd postanowił dołączyć 

olsce opiera się Va"sprawie do akt I pismo adw. Szurleja. 
Dwa llsiy 

Na trzech stronach pisma maszy­
nowego adw. Szurlej w ostrej for­
mie polemizuje z listem inż. Mora­
czewskiego. co dla toczącego się 
procesu jest sprawą raczej obojęt­
ną. 

I drugi list na tle procesu uka­
zał sie wczoraj. Napisał zo osk. 
Klernik. twierdząc, iż był minist­
rem rolnictwa, nie spraw we­
wnętrznych i nie zarządzał kon­
fiskaty w „Kurierze Porannym" ar­
tykułu Marszałka Piłsudskiego. 

Ohólnki i bron 
Po załatywieniu formalności prze­

wodniczący udziela głosu adw. 
Sterlingowi, który odpowiada nie-
tylko na replikę prok. Grabowskie­
go. ale omawia również generalnie 
oba poprzednie przemówienia pro­
kuratorów. 

Protest Stanów Zjedn. 
«ieiaifawa'a ate wylainenla 

Jipon'1 
W A S Z Y N G T O N . 5.1. — St im-

son w y s t o s o w a ł na ręce amba­
sadora japońskiego energ iczny 
protest w z w i ą z k u z z a a t a k o w a ­
niem w Mnkdenle konsula S ta ­
n ó w Zjednoczonych Chamber­
laina ż Charbinu. Zdaje s ię . z e 
wyjaśnienia w ł a d z mukdeńsklch 
nie z a d o w o l i ł y St lmsona. 

(boi skromny układ 
zamiast sianu btztraktatowtgo 

* 

. • 

BERLIN. 5.1. — Tel. w ł . — W 
d łuższym w y w i a d z i e o d z w i e r -
ćiadlającym niewątpl iwie poglą­
d y oficjalnych kół berlińskich, 
..Frankfurter Zeitung" o m a w i a 
widoki t rakta towego unormowa 
nia s t o s u n k ó w handlowych pol­
s k o - niemieckich w następstwie 
ostatnich zarządzeń ochronnych 
rządu polskiego w dziedzinie cel 
ne j i importowej . 

P r z e z ' rozszerzenie z a k a z ó w 
p i z y w o z u . . o d n o s z ą c y c h się do ­
tychczas tylko do Niemiec , tak­
ż e na p a ń s t w a , z któremi Polska 

li na p r z y w ó z p e w n y c h ilości 
produktów w y m i e n i o n y c h w li­
śc ie z a k a z ó w . P o n i e w a ż w na­
s t ęps twie zarządzeń polskich — 
rozumuje Berlin — najbardziej 
ucierpiał p r z y w ó z niemiecki w 
p i e r w s z e j w l e c linii N i e m c y u-
prawnione będą do uzyskania 
ulg w formie kontygentu . 

Informacje s w o j e , posiadające 
dla nas znaczen ie balonu próbne 
go , z a m y k a „Frankfurter Zei-
tung" następują u w a g ą : 

— Aczkolwiek powyższe przejścia 
Polski do radykalnego protekcjonizmu 
niewesołe wzbudza perspektywy, przy 
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posiada traktaty handlowe, rząd j ̂ g „ ^ „ ^ ( e o korzysta, skutek 
polski zamierza, zdaniem nie- u dotychczasowy stan beztraktatowy 
mięckiem, do osiągnięcia korzy-'miedzy Niemcami a Polska ustapł mlel-
Stnej rewizji istniejących żaka- [sca <*ocbv skromnenra układowi han-

- z ó w Jiaijdlowych wzamian z a | ' " o w e m a - ( M y ) - 
przyznanie za i n tere sowanym I ^ • • • • • • • " • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • B 
p a ń s t w o m odpowiednich konty-
g e n t ó w t o w a r o w y c h . P r z y tej 
sposobnośc i również Niemcy bę 
dą z a w e z w a n e do podjęcia ro­
k o w a ń . 

P r z e ś w i a d c z e n i e , iż p r z e w i d y 
wanie to jest s łuszne, opierają 
koła berlińskie na oświadczeniu 
z ł o z o n e m przez polskie minister 
s t w o s p r a w , z a g r a n i c z n y c h po­
s ł o w i niemieckiemu w W a r s z a ­
w i e . W oświadczeniu tern z a ­
pewniono Niemcy , że w miarę 
sytuacji w kraju i na rynkach 
ś w i a t o w y c h , rząd polski z e z w o -

cięstwa pod sztandarami sociałistycz-
Hemi na całym Świecie. 

Adw. Steriing analizuje znaczenie sio 
wa „walka", poświęcając tej analizie 
dłuższą część swejo pizomówiema, a-
iiałizuiąc n-iemal kaide słó»-ko okólni­
ków. Z kolei dłuższy usłęp swego prze-
mówien-a adw. Steriing poświęca bro­
ni znalezionej przez policję podczas re 
wizrji u członków Centrolewu i wysuwa 
twierdzenie, ie brulelyn «r. 4 jest iik-
cja. tak jak i nr. 3. 2 i 1. 

— Jeżeli konfident dostarczył te ode­
zwy kom. Bance, to sHą rzeczy ten, co 
ie wręczył fconfktón-towi powinien odpo 
wiadać przed sądem za rozdawanie nie 
legalnych druków. Jeśli się tak nie sta­
ło. to łest dowód, że nie z PP^ ooctio-
dsiły te odezwy". • 

Artykuł 100 
Następnie obrońca przechodzi do oma 

wiania art. 100 k.k. i dytuje komenta­
rze rosyjskich prawników, wyjaśniając. 
w iaJd sposób i do Jakich przestępstw 
należy stosować te.tt artykuł. 

— Zapytałem o wskazanie oskarżo­
nym. ita laki konkretnie rząd organizo­
wany miał być przez nich zamach. 
gdzte. kiedy i w jaki sposób. 
bo tego wymaga procedura Prosiłem 
o dokładne wskazanie oiasu. miejsca. 
sposobu i osoby przeciw której za­
mach miał być skierowany. I ine otrzy 
majem na to odpowiedzi w replice p. 
prokuratora. Powiedziano tu: zamierza­
li przemocą obałić rząd. Ale nam nie 
wolno mówić jeżykiem popula-rnym tłu­
mu. tylko ścisłym językiem prawni­
czym — Jaki rząd, w Jato sposób, kie­
dy i gdzie. My jesteśmy prawnikami. 

Adw. Sterling analizuje następnie po­
jecie „środka do dokonania przestęp­
stwa" ) przeprowadza prawne rozwa­
żania nad różnica pomiędzy nabyciem 
a przygotowaniem „środka do dokona­
nia przestępstwa". 

Obrońca twierdzi następnie, że 
przewód sądowy rrle wykazał winy os­
karżonych. 

— Zamach Sapiehy w r. 1919 — mó­
wi obrońca — gdy aresztowano posłów, 
gdy zraniono Tbugirta, gdy strzelano 
— to było przestępstwo, podpadające 
pod art. 100 k-k.. ale nie wystąpienia I 
akcja Centrolewu--

Mamnfestacje w dn. 14 września, do 
których urząd prokuratorski przywią­
zuje dużą wagę. Ple mogą, zdaniem o-
brońcy, obciążać oskarżonych, gdyż 
sąd okręgowy uznaj w Jednym z wyro­
ków że manifestacle te urządzone, były 
wbrew woli kierowników partii. 

Krótkie wyfeinieire 
Ledwo tylko adw. Sterling skoń­

czył swoją mowę z lawy obroń­
czej podnosi się adw. Szurlej, pro­
sząc o pozwolenie złożenia krót­
kiego wyjaśnienia. 

— Pan prokurator Grabowski 
zarzucił mi w swej replice — mó­
wi adw. Szurlej — jakobym miat 
pod jego adresem powiedzieć na­
stępujące ś iowa: ..Bądźmy uczci­
wi"'. Daremnie szukaiem w steno­
gramie swego przemówienia tych 
wyrazów. Nie znalazłem ich. Pod­
noszę przytem, że gdybym powie­
dział jakieś zdanie dotykające p. 
prokuratora Grabowskiego, to na-
pewno Wysoki Sąd sam zwróciłby 
mi uwagę. 

Swoje wyjaśnienie adw. Szurlej 
zakończył stówami: 

Stwierdzam jednak jeszcze raz 
kategorycznie, że bynajmniej nie-
tylko nie zamierzałem, ale wogóle 
nie obraziłem p. prok. Grabowskie­
go". 

Cytaty z aktu oskaiienta 
i mów 

Po krótkiej przerwie przewodniczą­
cy udzielił głosu ad>w. Szumańskiemu. 
Zapowiada on na wstępie, że „kitka le­
dwie słów" poświęci swej replice. Prze 
mówienie jednak trwało około godzi­
ny. 

Obrońca walczy z prokuratora o to, 
cześć aktu oskarżenia, która zawiera 
cytaiy z prasy opozycyjnej, świadczące 
o akcji propagandowej Centrolewu 
wśród szerokich mas. Próbuje udowad 
niać, że cytaty są meścisłe, że są do­
wolnie stosowane, że słowem nie mogą 
być bronią w reku prokuratury. 

Znów krótka przerwa dla n__. 
oddechu przez następnego mówcę. Jest 
nim adw. La-ndau. Twierdzi on na wstc 
pie. że jego sposób rozumowania jest 
bliźniaczo podobny do rozumowania 
prokuratora Grabowskiego. Juz wkrót­
ce Jednak słuchacze muszą dojść do 
wniosku, że to bliźniacze podobieństwo 
jest li tylko zwrotem krasomówczym. 
W dłuższem przemówieniu adw. Lan-
daua, najbardziej interesujący był fra­
gment następujący: 

— Z lawy oskarżonych na wweple te 
go procesu — mówi adw. Landau — pa­
dło oświadczenie: zarzucają nam i po­
czytują za wme', że chcieliśmy, obalić 
rząd- Nie wchodźmy w to. cp jesł cźy 
było ochota, naszem marzeniem., nato­
miast przyjmijmy za pewne, że my nie 
potrałimy obalić rządu marszałka Pił­
sudskiego. 

Obrońca zwraca się do prokuratury: 
— Uwierzcie im, że oni nie potrałią 

obalić rządu, bo Jeśli hn nie uwierzycie, 
to musicie Im udowodnić, że potrafili-

iekkie ws trząsy . P o n i e w a ż j trów, w kopalni Karsten - Zen-
w s t r z ą s y takie p o w t a r z a ł y ^ię \ trum pod Bytomi«m*na stronic 
w ostatnich -czasach dość czę s to j niemieckiej tuz nad granicą po ł -
z a r ó w n o na Śląsku niemieckim, j ską. 
jak i polskim, nie przypuszczano , I Chodnik g ł ó w n y , prowadzą-
źe w podziemiach r o z g r y w a się c y do d w u innych chodników, 

gdzie p r a c o w a ł o 15 górników, 
został z a w a l o n y gruzem. Zaa­
larmowane natychmiast załogi 
ratownicze innych kopalń p r z y ­
stąpi ły do ciężkiej pracy . 

P o p e w n y m czas ie zdo łano 
w y d o b y ć na powierzchn ię Jedne 
go z górników ż y w e g o 1 c a ł e g o . 

P r a c e Fatownicze są bardzo 
utrudnione, g d y ż koło godz . 
10-ej w i e c z o r e m nastąpiło obsu­
nięcie się pok ładów skalnych. 
Załogi ratownicze są w c i ą g ł e m 
niebezpieczeństwie , że same b ę ­
dą pogrzebane. M a s y kamieni u-
s tawicznie się obsuwają. 

Do w c z e s n y c h godzin ran­
nych dnia dzis iejszego n iewie le 
zdołano się posunąć naprzf! 1. 
Nie zdołano również nawiązać 
żadnego kontaktu z zasypanymi 
15 córnikamK Istnieją uzasad­
nione o b a w y , że w s z y s c y Już 
zginęli. 

by, że słowem mogą być uważani za 
groźnych przestępców staaiu. 

Outy nacisk w swem przemówieniu 
kładzie adw. Landau na to, ze przedsta 
wiciele prokuratury nie wymieniali w 
swych wywodach oskarżycielskich po­
szczególnych oskarżonych, natomiast 
operowali pojęciem zbiorowem. Centro 
lew, to zdaniom adw. La-ndaua Jcsi. po­
jęciem iikcyjnem. t 

Przeciw ooóinikom 
W tj'it>kieru]Lku równioż. idzie począ 

tek itiedłilgicgo przemówieniu o-stainie-
so mówcy adw. Dąbrowskiego. 

— Żądam zdecydowania się iw os­
karżenie — padają słowa aiiw. Dąbrów 
skiego — który usiłuje stwierdzić, że 
są niedomówienia w aikcie oskarżenia, 
to natomiasr, co się w nim mówi — 
jest ogólnikiem. W końcu swego prze­
mówienia. obrońca walczy o znaczenie 
słów „walka" i „obalenie rządu", które 
to słowa tak często powtarzają się w 
a-kcie oskarżenia. 

— Nie wolno — twierdzi obrońca — 
wypowiadając słowo watka, domniemy­
wać watka przemocą, nie wolno też 
mówiąc „obalenie rządu", twierdzić, że 
chodzi o obaienie rza-du droga gwałtu. 

Przemówienie adw. Dąbrowskie­
go kończy serię replik obrończych.. 
Jeśli prokuratura raz jeszcze me 
poprosi o głos, w czwartek spo­
dziewać się należy przemówień 
oskarżonych. Kuluary zapowiada­
ją mowę Witosa. 

120 nowych okrętów 
woiennych 

w progtamte St. Ziednoczonych 
W A S Z Y N G T O N . 5.1. — W 

Izbic reprezentantów z łożono 
projekt u s t a w y , przewidującej 
budowę 120 n o w y c h s ta tków w o 
jennych, której koszta w y n i o s ą 
616.250.000 dolarów.^ 

W s z y s t k / e n o w e statki mają 
na celu zastąpienie s tarych, któ 
rc przekroczy ły już s w ó j wiek . 

• i Odebrać argument Kilerowi" 
Artykuł dwu DO "tyków francuskich 

P A R Y Ż . 5.1. — Artyku/ , któ­
ry w y w o ł a prawdopodobnie 
wie lkie wrażenie w e Francji i 

~ U 5 ? , 1 5 [ . * zagranicą, pojawił sie dziś rano 
na trzech kolumnach dziennika 
„Depeche de Toulouze", podpi­
sany Pierre et Paul. pseudonim 
Artura Huca. który wraz z sen. 
Sarraut pełni czynnośc i redak-

szerokich sfer publiczności n ie ­
mieckiej i u s u w a m y p o d s t a w y 
z w y c i ę s t w a w y b o r c z e g o Httle- -
ra. N iemcy przechodzą istotnie 
okres bezprzecznej kieski. Rze 
sza niemiecka nie z o r g a n i z o w a ­
ła sie w obronie s w e j c iężkiej 
sytuacjt gospodarczej . Chodzi 
o to, i e h i t l erowcy opowiadają 

torą po l i tycznego tego bardzo 1 n ies tworzone r z e c z y o p r z y c z y -
w p ł y w o w e g o organu prowincjo 
nalnego. 

P o zaapelowaniu do spokoju 
s w o i c h c z y t e l n i k ó w i oo rozpa­
trzeniu problemów chwili , autor 
nawołuje rząd francuski do o d ­
w a ż n e g o czynu , polegającego na 
def in i tywnem i ca łkowi tem skrę 
śleniu o d s z k o d o w a ń niemiec­
kich 

nacli tego, że sie ź le dzieje w 
Niemczech i że udało im się 
przekonać m a s y w y b o r c ó w nie­
mieckich, że reparacje, które s ta 
nowią zaledwie1 12 proc . w y d a t 
ków, są w y ł ą c z n ą p r z y c z y n ą u-
padku Niemiec. 

Odbierzcie teji arjfument Hi­
t lerowi — w o ł a Pierre et P a u l — 
a jednocześnie 'pozbawicie g o 

Nietylko. że nie tracimy nic i trzech c z w a r t y c h jego zwolenni 
wskutek tego skreślenia — pisze { k ó w . a tem Samem nie dopuic i -
autor — lecz odwrotnie , zysku- , cie do rewolucji niemieckiej , któ 
jemy, g d y ż obal imy uprzedzenia rej konsekwencj i nikt nie m o ż e 

LONDYN, 5.1. GaodJłl wydal 
przed aresztowaniem pożegnalne o-
rędzle do mieszkańców lady). i 

W orędziu tem Oandhi m. in. o-
świadcza: 

Niezbadana jest wola boska. Po­
wiedzcie mieszkańcom IndyJ, aby 
nie ociekali sie do gwał tów I aby 
nie lękali sie składać ołiar na ołta­
rzu wolności aż do utraty ż y d a 
włącznie. Wszyscy mieszkańcy In­
dy) odzyskają na tej drodze wol­
ność. 

Gandbi wys tosował list do misjo­
narzy angielskich. 

W liście tym Mahatma pls j^: 
•J*owiedzcie waszym rodakom, 

iż nie mam do nieb żadnego zaln. 

Indie, zbudźcie sie!" 
Odezwy pożegnalne Gandbi'ego 

(HEŁOA WARSZAWSKA 
z daU S b. m. 

Waluty | dewizy 
. -JuL Stan. ZJedn. 8.M: Gdańsk 173.90; 
Hoiandja 358.80; 1 ̂ ndvn 30.10 — 30 15: 
Nowy Jork 8.921; Nowy Jork (kabel) 
8.927; Paryi 3Ł06; Praga 26.41; Szwal 
carja 174.30. 

Papiery proceato we 
3proc pot. budowlana 31 OD — 30.00; 

7 proc. poi, stabilizacyjna 51.00 — 52.25 
.— 5035 (w proc.); 4 proc państw, poi. 
premjowa dolarowa 42.00; 5 proc. (30 
wersyjna 39.75: 6 proc. poż. dolarowa 
63JS _ 5400 *w proc.); 8 proc. U Z. 
Bankn Gospod. Kraj. 94Jtt (zj. 161.68); 
8 proc obliz. Banku Oospod KiaJ 
94.00 (zł. 161 68); 7 proc L. Z. Banka 
Gwpod. Kral. 83 25 (w proc); 7 proc 
oblig. Banku Oosp. Kral. 83.25 (w 
proc): 8 proc l_ Z. Banko Rolnego 
94.00 (zł. 161 68); 7 proc U Z. Banka 
Rolnego 83.25 (w proc); 8 proc L Z. 
hodowlane Banku Oospod. Kraj. 93.00 
(w proc); 7 proc. L. Z. zjemikle doŁ 
8350 (w proc); 4 I pół proc L. Z. 
rlern«kle-42jW — 41 75: 5 proc U Z. 
w. Warszawy 5025: I proc L.> Z. m. 
Warszawy 64.00 — 62.00 — 63.00; 8 
proc L Z . H Łodzi 6Ł25; 10 proc. U 

GIEŁDA 
Z. m. Siedlec 6325; 8 proc U Z. m. Cze. 
stoebowy 55.00 — 5535; 6 proc obltg. 
VI poi. konw. m. Warszawy 1926 r. 
6 em. 37.75. 

Akcje 
Bank Polski 105.00: Powszecbny 

Bank Kredytowy 100.00; Puls 42.50; 
Pocisk 1.45; rUberbnsch 41.00. 

GIEŁDA ZBOŻOWA 
x dala 8 b. m. 

Zyto ZIM — 27.50; pszenica dwor­
ska 28.00 — 28.50; pszenica zbierana 
2700 — 27.50; owies Jednolity 24."0 -
25.00; owies zbierany 22.00 — 23X0; 
Icczmleń na kasze 21.75 — 22.23; Jęcz­
mień browarny 2300 — 26O0; groch 
Vłctor1a 32.00 — 36.00; groch polny Ja­
dalny 27.00 — 30.00; rzepak zrmowy 
3400 — 35.00; koniczyna czerwona 
200.00 — 250O0: koniczyna Wała 300.00 
— 40000; mąka pszenna loksosowa 
48.00 — 5500: maki pszenna O0D0 4300 
— 48.00; mąka łytnla pytlowa 42.00 — 
45.00; mąka Żytnia sitkowa 32.00 — 
33.00: mąka iytnia razowa 32.00 — 
33.00; otręby pszenne szale 16.50 — 
1700; otręby pszenne średnie 18.78 — 
1635; otrtby Żytnie 1530 — 16.00; ko-
cny lniane 23.00 — 26.00: kochy rzepa-
kawę 30.50 - ilJbO; kackf Ho—wal 

Walczę z nimi, ponieważ ich mi­
łuje"" 

AHMEDABAD, 5.1. Jawaharlal 
Nehru. aresztowany przed kilKu 
dniami za przekroczenie zakazu 
opuszczania miasta, skazany zosta' 
na dwa lata ścisłego więzienia oraz 
na grzywnę w wysokości 500 ru 
pjL 

LONDYN, 5.1. Gandhł pozosta­
wił Instrukcję, określająca sposób 
walki politycznej na wypadek lego 
aresztowania. Hasłem tej walki 
łest J o d l e , zbudźcie sie". 

Instrukcja Gancjhiego nakazuj' 
bojkot towarów zagranicznych po 
wrót do towarów włókienniczych 
własnego wyrobu, onikanie współ­
pracy z władzami angielskie™, boi 
kot monopolu solnego I rozpoczę­
cie wydobywania son z morza wy 
stawienie posterunków przed skle­
cam! z napojami alknhoiowemi 
'owaraml zagranlcznemi. 

Instrukcja Qandhiego zaleca rów 
aiei powstrzymywanie sie od ewa' 
łów. oszczed/anle mężczyzn ko­
biet l dzieci angielskich nawet, gdy 
by Anglicy prowokowali ludność 
oraz zaprzestanie wszelkiej pracy 
na korzyść InstytucyJ angteskich z 
uwzględnieniem szczególnych wa-
-onkÓw oracy 

Komitet wykonawczy kongresi< 

wanle Gandhleco za nielegalne. 
Oczekiwane sa dalsze areszto­

wania Innych przywódców konsre 
sn, oraz konfiskaty majątków kon­
gresu. nie wyłączając budynków 
Członkowie kongresu zostali pozba 
wieni przywilejów kolejowych 
nocztowych 

Policjanci angielscy we wszyst­
kich miastach hinduskich otrzyma­
li nakazy upoważniające do ewen­
tualnego aresztowania członków 
kongresu. 

BOMBAJ, 5.1. Ansari został mia­
nowany przewodniczącym kongre­
su panindyjsklego jako następca 
Parjendra Prasada, którego aresz­
towano wczoraj w Parnie. 

KALKUTA, 5.1. 45 orgamzacyj, 
związanych z kongresami w Kal­
kucie I na przedmieściach, uznano 
za nielegalne. (PAT). 

B O M B A Y . 5.1. Komitet Kon­
gresu lokalnego rozwija energi ­
czną akcję p r z y g o t o w a w c z ą do 
kampanji, sk ierowanej p r z e c i w 
rządowi . 

U t w o r z o n o 60 rad, których za­
daniem będzie kolejne zas tępo­
wanie s ię w działalności na w y ­
padek aresz towania . 1000 wolon 
tarjuszy znajduje się na l iście 
dz ia łających z ramienia kongre­
su. 10.000 innych miało b y ć r w e r 

przewidz ieć . 

Proces Polaków na Ł twe 
uiytnaciony ra f fe. u. 

D Y N E B U R O . 5.1. D z i ś zarząd 
zawieszonego Związku Polaków 
na Łotwie o trzymał od tetfakkle 

g o sądu okręgowego zawiadomię 
nie iż sprawa Związku rozpatry­
wana będzie ponownie d. 9 b. m-

foowanyćh w okresie 5 ostaii . ich 
dni. 

P r z e w i d y w a n e jest p r o w a d z e ­
nie propagandy na rzecz bojkotu 
transportów morskich i ubezpier 
czeń angielskich, jak również za­
hamowanie eksportu złota oraz 
nie legalny w y r ó b soli. • 

Kongres zorgan izował d w a 
szpitale na 450 łóżek dla e w e n ­
tualnych ofiar kampanji, nie 
chcąc , a ż e b y jego z w o l e n n i c y 
musiel i korzys tać z opieki szpi­
tali popieranych przez rząd. 

W międzyczas i e p r o w a d z o n a 
jest w d a l s z y m ciągu walka rzą 
du p r z e c i w k o nielegalnemu ru­
c h o w i , Z wielu o ś r o d k ó w docho­
dzą doniesienia o a r e s z t o w a ­
niach. 

W e d ł u g informacyj ze źródeł 
u r z ę d o w y c h , ż e d o k o n y w a n o o-
statnio przegrupowania wojsk 
są c a ł k o w i c i e normalne. Z w y k l e 
w y s y ł a n o do Indyj w tym czas ie 
pułki, c z a s o w o stamtąd wycofa­
ne. (RAT) . 

Dwie konfereirfe 
grspo arcze w Genewie 
z udziałem polskich delega'ó«ł 

D o Genewv wyjechał wczoraj 
I wicem' ster przemysłu dr. D o -
; leżał, udając się na konferencje 
: międzynairodową • w sprawie 
I przesilcirta gosu: dairczego' w 
i przenwśle wejrloArytm. 

W drugiej połowie stycznia o d 
będzie się w Oc.;jwfe posiedze­
nie Komitetu Ekonomicznego Li­
gi Nar- !6w, w którem w e z m ą ' 
udział również przeds • i c l e ł e 
Polski -o. ""ieemhłlster Csc. D o ' c -
żal_ oraz b. r r H. Oliwie. 

Prc-;rra«n cbrad Korni! tu prze 
wtduje omówienie obecnej s y t u -
a-" .<r r-^>dairczej świata, zagad­
nień polityki \f~ " ;j w zwi »z-
K . ' "--eniami lutoweml, 
rnredfz\*t?r«vłfv.v_l noKtyl ' , " ł ' l *" 
lowej ->raz- cel airtydumpmff-j-
w v c h . v 

M a 

Na drucie t eeg ra f i cznym . 
zbllsVa zdaleka 

DNI 

— Prezydent republiki finlandzkiej 
zwoła) nadzwyczajną sesję parlamentu 
na dzień 19 b. m.. specjalnie poiwicco-
ną sprawie zniesienia prohibicji. 

— Turcja I Wtóchy podpisały umo­
wę o przynależności wysepek pomię­
dzy Castełlorlzo i Anatołją. 

— W miejscowości Troisdorf (Nad­
renia) nlewykrycl sprawcy włamali sic 
w nocy dn matrazynn ..Reńskiej fabryki 
dynamitu", skgd skradli przeszło 2.000 
naboi pvrotechnlcznycb. 

— W Herne (Niemcy) bandyci zra­
bowali w biurze kopalni „Tentoburgja ' 
taDOn* 

. — Strajk robotników scenicznych tea 
trów wiedeńskich został przełamany. 
Związek dyrektorów teatrów postano­
wił zaanjiaiować na stafteOych 200 ro­
botników. których powolanoSjp służby 
w czasie strajku. 

— B. prezydent republiki fraTiejjs-
skiej Doumergue mianowany zosłi 
członkiem Rady Administracyjnej mię­
dzynarodowej Kompanii kanału Suez-
klesro. \ 

— Senat chilijski zaaprobował usta­
wę. w sprawie moratorium; , 

— W stanie zdrowia ministra Mac> 
not nastąpiła pewna poprawa: 
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Reporter -- amatorstwa 
prześcignął policję sprytem i zręcznością 

Rozdział powieśc i kryminalne! w Pales tynie 
Pewnego poranka gazety oa-

lestyrisk.e doniosły olbrzymiemi 
literami wiadomość pod tytu­
łem: ..Tajemnicze znikniecie mlo 
dej pary z Tel-Awiwu". 

Czyżby ZIJOWU mord politycz­
ny? 

Okazato się, że 29-leima 
dziewczyna Seliak Sohar i 
22-letni przybysz z Niemiec 
•Hans Stahl. wyszli na przecbadz 

' kę za miasto 
I wiece] nie powrócili. 

Gazety i opinja nie intereso-
•watyhy się tak bardzo owym: 
faktem. gdyby nie to. że miesiąc | 
przedtem w tak samo tajemni-1 

4 c z y sposób -sąiknęta grupa wie-j 
* smaków -żydowskich., a potem; 

okazato się. żev zamordowali ich 
Arabowie. 

'Wietrzono i tutaj 
mord polityczny, popełniony na 

dwojgu młodych żydach. 
Policja zajęła się tą sprawą. 

ale uważała ją od pierwszej 
chwili za beznadziejną. 

'Zdawało się, że wszelki ślad 
zaginął po młodej parze. 

A teraz następuje 
•fooeat z powieści kryminalnej. 

Na scenie zjawia się reporter. 
Reporter, pracujący w hebraj­
skim dzienniku, wychodzącym 
w Palestynie p t „Doar Hayom"' 
(Gonjec Codzienny). 

Nie wiadomo, czy naczytał się 
on powieści o detektywach - re­
porterach. czy też sam wpadł I 
na ten pomysł— dość. że 
postanowił sam, na własna' rękę 

N o w o c z e s n y R o b n « o n 

wyśledzić przestępstwo. 
Natychmiast udał się do pojo-

żoriejo 46 kim. od Tel-Awiwu 
wioski Herzliąk. gdzie po raz o-
statni widziano nieszczęsną pa­
rę i zaczai przeprowadzać ba­
dania wśród ludności. 

Szczęście mu sprzyjało. Na­
trafił na 
pewnego arabskiego pastucha. 

który wiedział dokładnie, jak 
się przedstwjała zbrodnia i na­
wet wzam-ian za sumę 300 fun­
tów ofiarował się wskazać miej­
sce. gdzie pochowano zamordo­
wanych. 

Nocą zaprowadził on repor­
tera 

do obozu beduinów 
Gdy cały obóz był uśpiony. I 

reporter « przewodnikiem Ara-
; bem przepelzli pomiędzy namio­
tami i tuż nad brzegiem morza, 
Arab odgrzebał mogiłę, w któ i 
rej leżaty zwłoki Hansa Stania:! 
w kieszeni znajdował się jesz- j 
zze paszport i portfel z pieniędz-' 
mi nieszczęśliwego młodzieńca.! 

Nieopodal od niego pochowa-1 
na była dziewczyna. 

Arab. został na straży w obo-; 
zie. a 

reporter sprowadził policję. 
Obudzeni ze snu beduini. ujrzę 

li z przerażeniem, że ich aresz-i 

towano. Pięciu przyznało się do 
winy. Napadli oni młodą parę, 
gdyż spodobała im się dziew­
czyna. Ponieważ młodzieniec 
bronił do niej dostępu, zabili go. 
Ten sam los spotkał potem i 
dziewczynę. Nie było Więc mor­
du politycznego. 

Nazajutrz dziennik „Doar 
Hayom" umieścił na pierwszej 
stronie: 

„Jak nasz reporter wpadł na 
ślad zbrodni*4. 

Policja palestyńska została 
zdystansowana przez niefacho­
wego detektywa w osobie re­
portera. 

Jak w powieści kryminalnej. 

Wiarołoimtigo na obstalunek 
skończyło się smutnie dla „dżentelmena" 

Mr. Heeis, solidny przemysło­
wiec. poznał pewnego dnia. w po­
dróży. w Birminghamie młodą 
wdowę. 
iv której zakochał se śmiertelnie. 

Ponieważ oddawna nie kochał 
już swej małżonki, więc, zaczął 
poważnie myśleć o tętn, by się 
rozwieść i poślubić wdowę. 

Ale jak tu spowodować roz­
wód? 

Pan Heeis 
wpadł na pomysł, daleki od 

pomysłu dżentelmena. 
Postanowił podstępem zwalić 

wwię na Bogu ducha winną żonę. 
Wśród znajomych państwa Heeis 
znajdował się pewien tenor pan 
Daniel, który 

uroda i pkknym głosem 
czarował kobiety. 

PO UWIĘZIENIU GHANDIEGO 

Ter oto tenor stałsię- narzę-
diZtem Heeba. 

Przemysłowiec ofiarował mu ' 
500 funtów wzaimiati za to. 

by uwiódł nui żonę. 
i dal się złapać na gorącym* u-
czyrrku. 

„Szlachetny" pan Daniel za­
czął bywać w domu Heelsów i u-
dawat śmiertelnie zakochanego. 

Pewnego dnia, zawiadomił mał 
żonka, że , 
pani Heeis zgodziła sie na wizytę 

u niego. 
i oznaczył godzinę. ~̂~̂  

Ale pani Heeis coś przeszkodzi­
ło i nie przyszła, a przemysło­
wiec nie chciał zapłacić 500 fun­
tów. 

j Rozgniewany tenor 
I zawiadomił o wszystkićm 

panią Heeis. 
Role się odwróciły. 
Pani Heeis zażądała rozwodu. 
Na rozprawie przemysłowiec 

(Przyznał się do całego planu, 
twierdząc, jednak, że 

była to tylko próba wierności 
małżeńskiej-

Nie uwierzono temu. 
Rozwód został przyznany, a 

pan Heeis skazany na wysokie 
alimenta. ,••'•. 

Na wieść o uwięzieniu proroka miodiycti lndyj u*ce Bombayu wypełnił 
wiele kobiet. 

tłum demonstrantów. W tłumie tymi znajdo* ało się też 

WARSZAWEK £ M GA* KI S.ADOUE 

' Aoziik. Andre* śwan po orato*ani« 
sie z rozbitego okrętu przez 20 lat 
mieszkał aa bezładnej wyspie w okoli­
cach równika, aa której niedawno to 

. odnaleziono. 

CO TYGRYS, TO NIE ŚWINIA! 
Zoologiczny spór miedzy dwoma kupcami warszawskimi 

CZYTAJCIE 

lima, 
, Przegląd Sportowy 

Protest. Przecież to obecnie rzecz 
tak zwykła jak spisanie ruchomo­
ści przez komornika. fc 

A jednak są jeszcze lodzie, któ­
rzy się protestem przejmują i robią .taczki i dłubiąc w lewem uchu. od 
btiżnim piekło z tak błahego nowo 
da. 

Gdzieindziej leżą weksle na parę 
tysięcy i jest dobrze, tu o marny 
akcepcie taka wielka awantura. Wi 
docznie są weksle szczęśliwe i pe­
chowe. 

Ten należał do tych ostatnich, bo 
proszę sobie wyobrazić. 

Pan Salomon Tygrys otrzyma} 
kartkę od rejenta, że należy do go­
dziny 2-ej po południa wpłacić na­
leżność za weksel gdyż w razie 
przeciwnym i L d, i L d. 

Pan Salomon odczytał dwa razy 
:reść zawiadomienia, poczem mrok 
nął do siebie. 

— Ani do drogiej, ani do trzeciej, 

W dni* Trzech KróU 

Za dwa tygodnie tyż nie 
z powodu się nie targuje. 

Poczem zwinął kartkę w trąbkę, 
uczynił z niej coś w rodzaju wyka-

dał się rozmyślaniom na tematy po 
zagrobowe. 

Wyrwał go z tego nastroją ostry 
dzwonek telefonu. 

— Panie Tygrys, tu ja mówię, 
pan WeceJman, poznajesz pan mi? 

— Nie, nie poznaje. A jak pozna­
je, to co będę z-tego miał? 

— Pan nie wykirpateś w terminie 
weksla z żyerem Lipszyca. 

— Niemożliwość. A nawet Jeżeli 
tak Jest, no to co? 

— To, że mam nadzieje, iż mu 
pan wykupisz od rejenta. 

— Nie -wiem. Może tak, może nie, 
ale przypuszczam, że 

wlątpię żeby wykupiłem-
— Lipszyc pana zrobi za to 

śmierć. Ja już dzwonię do niego i 
żądam moje pieniądze. Nie płaci wy 
stawca, musi płacić żyrant. 

— Adje się z panem. Dzwoń pan 
do łobuza, niech nie tyruje w tych 
czasach niepewne weksle. . 

W dziesięć minut później telefon 
odzywa się znowu. 

J- Pan Tygrys? 
— Podobno. 
— Lipszyc policzkuje sfe z pa­

nem z powodu weksel 200 złotych. 

Co wróża 9<viudy •* dzień 6 styczna? 
WyMRMla licouek wane 

«" — i 

* 

WMkm rachUwotc 
umysłowa i towa-
rzyslm. nowe pomy­
sły I projekty, roz­
budzenie »:e ukry­
tych zdotoości. szer­
sze zainteresowanie 
umysłowe — to cha­

rakterystyczne nastroje dzisiejszego 
ranka, który oprócz tezo przyniesie ko­
to eodz. 10-ej wpływy dodatnie, nsta-
laiace, harmonizujące, obiecujące po­
parcie lodzi starszych i powodzenie we 
współdziałania z imynu. 

Aktywność życiowa i przedsiębior­
czość, Jaka się dziś będzie zaznaczać 
— łączy s:e z chęcią zmian, podróżo­
wania oraz dużą ekspansją towarzyską. 

i Godziny południowe nieźle sie zapowia 
dają, ale po zodz. 19-eJ możemy Już 
przeżywać Jąkaci rozczarowania, ka- i 

- prysy lob niepowodzenia w związku z 
osobami pici odmiennej. Nasze wyait-

. ki życiowe mocą w tym czasie nie wy­
dać rezuhatów, tembardziej że cały 

dzień dzisiejszy ał do nocy wtąezrAe 
należy uważać za niepomyślny. 

Bowiem w dniu dzisiejszym możemy 
być narażeni na niepowodzenia nieo­
czekiwane, nagle wydarzenia niepo­
myślne, rozczarowania, nieporozumie­
nia, rozstajna, a conaijroniej dysuar-
monie. Łączy sie z tern attoe podraż­
nienie nerwowe lub niepokoi, który bę­
dzie się potęgować w późniejszych go­
dzinach wieczornych. To też dzień dzi­
siejszy nie nadaje się do żadnych zmian 
ani też do załatwiania spraw ważniej­
szych. 

Dziecko doi urodzone — bystre, 
zręczne, ructuiwe — okaże zdolności 
handlowe i krasomówcze. J. S. D. 

Po drodze do tieUeem znajduje sie studnia, przy której, według 
\ sk trzej królowie, doioc do Dzieciątka, 

ZAPISZ SIĘ 
NA CZŁONKA 

Komitetu 
Ploty Narodowej 

Ulgi kolejowe 
dla funkcioitar usitiw policji 
Ministerstwo komunikacji prze 

dłużyło na rok 1932 ulgi kolejo­
we dla funkcjonarjuszów policji. 
udających się w celach leczni­
czych do uzdrowisk. 

Ulgi te dają funkcjonariuszom 
policji państwowej prawo prze­
jazdu kolejami za opłatą jednej 
piątej normalnej ceny biletu, po­
dobnie, jak wojskowym. 

— Nie szkodzi, co jeszcze chcia­
łeś pari powiedzeć. Marii czas — 
do sklepu nikt nie wchodzi. 

— Z czem pan motywuje tego 
protestu? 

— Słyszałeś pan może o niejakie 
go kryzysa? 

— Ale towar ja dałem nie kryzyr 
sa tytko Tygrysa. 

J— To są teraz wspólniki, nich 
Bóg zabronił 

— Wstydu pan robisz wszystkim 
tygrysom.' Złóż pan podanie w celu 
zmienić nazwisko na 

świnia. 
— Dowydzenia się z panem w są 

dzie. Pan u mnie za te świń e całe 
życie z kryminała nie wyjdziesz. 
Szkoda mnie pańskich dzieci, ale 
dobrze im tak, poco bandytę za ta 
tun a mają. 

Powiedzmy, że w pogróżkach p. 
Tygrysa była pewna przesada, sę­
dzia grodzki nie wydał wyroku bez 
terminowego wiezienia, zadowolił 
się 50 złotemi grzywny. Tyleż za­
płacił człowiek o drapieżnein na 
zwisku za „bandytę". (Wiech) 

Sn e g f s ł o ń c e 

Czy jest większa rozjetez nad spacer 
na nartach po ośnieioiiergrani. w bla­

skach mocnego górskiego słońca? 

iVo frnncie mnndrw^lnt 

Głównodowodzący armją japońską w 
Mandżurii — generał Honjo robi prze­
gląd oddziałów odchodzących na pole 

walk. * 

Radio warszawski 
WARSZAWA, (Dług. fałd 1411^ m.)'. 
Godz. 10: Nabożeństwo z Krakowa, 

G. 11-58: Sygnał czasu. Hejnał z Kra* 
kowa. G. 12.15: Poranek symfoniczny! 
z Fflhamntoiiji wamsz. -G. 14: „Z wędró­
wek instruktora po gospodarstwach". 
a 14.20: Płyty, G. 14.40: „Niedbalstwo-
i brak poczucia piękna u chłopów". G. 
15: „Po kolendzie w Radjo". G. 15.55: 
Program dla dzieci. G. 16.20: Płyty. G. 
16/40: „Jak książę „Panie Kochanku" 
angielską księżnę przyjmował". Godz. 
1635: Lekcja języka angielskiego. O. 
17.15: .Paradoksy nieskończoności". O. 
17.30: „Wiadomości przylernne I poży^ 
tecSne". G. 17.45: Koncert popołudnio­
wy. G. 1925: Płyty. G. 19.45: „Sprawa 
kobiet" M. Bałuckiego. G. 20.15: „Dru­
ga podróż na gapę". G. 21.10: Humore­
ska B. Prusa p. ł. „Przygoda Stasia".' 
G. 2135: Pieśni lodowe i żołnierskie. 
G. 2135: Koncert kameralny. G. 23l 
Muzyka taneczna. 

WINSZUJEMY 
Dziś: Lucjanowi ;. 
Jutro: Julianowi. 
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Środa 6 stycznia 1932 r. <P 
nieśmy pomoc bezrobotnym 

Dla przyjścia z-pomocą bez? 
Tobotnym w okresie zimowym 
Wojewódzki Komitet do Spraw 
Bezrobocia urządza zbiórkę 
odzieży i obuwia' od 5.1-32 r. 
do 20.1-1932 r. 

Niech nikt nie odmówi i zło­
ży ofiarę na ten cel, bo czas 
nagli! 

Zbiórkę będzie przeprowa­
dzać Komitet przez specjalnie 
upoważnione osoby zaopatrzo­
ne w specjalne legitymacje, kto-
re będą skierowywane przez 
Komitet do domów zgłaszają­
cych. że mają rzeczy do od­
dania. 

Przyjmowanie deklaracyj ofia-

Zbiórka odzieży 1 obuwlajV 
rowanych przedmiotów.' odby- , ^ 
wać się będzie codziennie tele-' 
fonicznie tel. 6S lub w biurze 
Komitetu, w lokalu T-wa iPrzy-
stan" w godz. od 9-ej do 1-ej 
i od 16-ej tio 18-ej. 

Bilans całorocznej pracy 
Miejskiej Straży Ogniowej 

"Miejska Straż Ogniowa w 
r. miała • J12 wyjazdów w 

tern.95 pożarów i 8 fałszywych 
alarmów. Z ogólnego zestawie­
nia wynika, że dużych poża­
rów było 4'„ średnich—7, ma­
łych—72, kominowych—12. W 

dzień było 87 alarmów, zaś w 
nocy 25. Według poszczegól­
nych rodzajów było: komino­
wych pożarów 12, fabrycznych 
—12, [mieszkaniowych 44 i in. 
nych drobnych—27. 

— _ i « — 

Ha polowania w styczniu 
Do Jakiejlzwierzyny wolno strzelać? 

Na podstawie obowiązujących I niedźwiedzie (od 15 stycznia) 
przepisów łowieckich, w stycz 
niu przypada czas ochronny 
na następującą zwierzynę: 

Łosie-byki, jelenie-byki, da-
niele-rogacze, sarny-kozły, za-
jące-szaraki (od 15 stycznia), 

życia białostockiego Oddziału Związku Strzeleckiego 
Opłatek strzelecki Wczoraj wieczorem w od­

świętnie przybranej świetlioy 
strzeleckiej przy ul.- św. Rocha 
Nr. 3 odbyła się uroczystość 
opłatka,' urządzona staraniem 
Kierownictwa Oddziału. 

P. U. por. Kozanecki, por. Ko 
siński 42 p. p., władze, samo 
rządowe—Starosta Powiat, inż. 
St Michałoski, zast. Starosty 

strzelecka stawiła się i Grodzkiego dr. Żak, władze 

Z U/oj. Komitetu 
do spraw bezrobocia 

W czwartek, dnia 7 b. m. o 
godz. 18-ej odbędzie sfię w sali! 
konferencyjnej Starostwa Gro­
dzkiego, posiedzenie sekcji pro­
pagandowej Wojewódzkiego Ko­
mitetu do spraw Bezrobocia. 

V sprawie pomoBy 
- bezrobotnym 

Od kilku dni bawi 
p. J. Mieszkowśki, 

w Łodzi 
Starosta 

Grodzki dla zaznajomienia się 
z systemem udzielania pomocy 
bezrobotnym w centrum prze-
•aysłowem. 

Brać _ 
licznie, zapełniając szczelnie 
dużą salę świetlicy. 

Baczność. Komendant Okręgu 
Z. S. kpt. Skwarnicki odbiera 
raport zgromadzonych w kar­
nym, zwartym ordynku oddzia­
łów: żeńskiego i męskiego. 

O godz. 19 m. 30 przybywa 
przedstawiciel Pana Wojewody 
M. Zyndram-Kościałkowskiego 
—Naczelnik WydŁ 'dr. Raczyń­
ski. 

Wśród gości zauważyliśmy 
przedstawicieli reprezentują­
cych: duchowieństwo — ks. kan. 
Abramowicz, wojsko: pułk dypl. 
W. Porczyński D-ca Garnizonu 
i D-ca 10 Pułku Ulanów Lit, 
pułk. K. Bogaczewicz D-ca 42 
p. p., mjr. Smidowicz 42 p. p., 
kpt. Jamowiecki reprezentant 
D-cy 14 D. A. K., adiutant 10 

Opłatek Strzelecki w Goniądzu 
W dniu 3 b. m. Starosta Po­

wiatowy, p. St. Michałowski i 
zast. Inspektora Szkolnego p. 
Janicki byli obecni na opłatku, 
urządzonym przez O d d z i a ł 
Związku Strzeleckiego ..w Go-
niądzat 

Przy stole p. Starosta Micha­
łowski w dłuższem przemówie­
nia do strzelców i licznie zgro­
madzonych gości na uroczys­
tości -podkreślił konieczność 
zachowania w życia codzien­
ne m linii ideowej, wykreślonej 
przez Wodza Narodu, Józefa 
Piłsudskiego, oraz- utrzymania 
kartu ducha w dzisiejszej do­
bie ciężkiego kryzysu ekono­
micznego. 

Następnie przemawiał Do­
wódca 9 p. Strzelców Konnych, 
p. ppułkownik Falewicz, który 
nawoływał młodzież do szko­
lenia* się w szeregach Strzelec­
kich i pielęgnowania szczyt­
nach idei rycerskich, pozosta­
wionych przez le^fóny polskie. 

Po przemówieniach p.p. Ja­
nickiego j,' D-ra Latacza . zabie­
rali głos przedstawiciele miejs­

cowego społeczeństwa. 
Miła ta uroczystość pozosta­

wiła niezatarte wrażenia. 

strzeleckie—kmdt. okręgu kpt 
Skwarnicki, Stowarzyszenie Ro­
dziny Policyjnej —p. Garwacka 
pozatem byli obecni: kmdt. Z.S. 
pow. wysoko - mazowieckiego, 
kmdt. pow. Z. S. J. Sobieski, 
kmdt. obwód. P.W. kpt. Kosiń­
ski, kmdt P.W. por. Pracki, de­
legacja Związku Podchorążych 
Rezerwy, kierownictwo Powia­
towe Z. S., kierownictwo oddz. 
miejscowego Z. S. in corpore 
na czele z prezesem dyr. Za­
rembą, przedstawiciel „Dzien­
nika Białostockiego" i wielu 
innych. 

Gości powitał prezes Kierow­
nictwa dyr. Zaremba, poczem 

w imieniu Pana Wojewody 
piękne przemówienie wygłosił 
nacz. dr. Raczyński. W gorą­
cych słowach podkreślił, iż brać 
strzelecka to nietylko przesz­
łość, lub teraźniejszość, lecz 
przyszłość świetlana Polski; na 
zakończenie w imię tradycji ży­
czy, by strzelcy swój sztandar, 
swoją ideę podnieśli b. wysoko 
tak, aby im przyświecała na 
każdym kroku w życiu publicz-
nem, społecznem i prywatnem. 

D-ca Garnizonu pułk. Por­
czyński w twardych żołnier­
skich serdecznych słowach zło­
żył strzelcom związanym wspól­
ną ideą z wojskiem—życzenia 
jaknajpomyślniejszego rozwoju 
organizacji. 

Po przemówieniach ks. kan. 
Abramowicza i kpt.' Skwarnic-
kiego, przedstawiciel Pana Wo-

L.O.P.P. rozwija ożywioną propagandą 
konieczności obrony 

W dniach najbliższych L. O. 
P. P. przystąpi do przeszkole­
nia administracji i personelu 
większych zakładów przemysło­
wych naszego miasta w zakre­
sie obrony przeciwgazowej i 

przeciwlotniczej. Niewątpliwie 
zarządy poszczególnych fabryk 
w dobrze zrozumianym intere­
sie ogólnym przyczynią się do 
zaopatrzenia w niezbędny sprzęt 
obronny. 

iewody i zebrani goście prze­
łamali się opłatkiem z bracią 
strzelecką, w tym czasie or­
kiestra oddziału Z. S. odegrała 
szereg kolend. 

Następnie irfsp. Janicki z 
wielką swadą opowiedział strzel­
com kilka przeżyć, osnutych na 
tern, jak brać strzelecka obcho­
dziła opłatek dawniej—w oko­
pach wojennych—i dziś w są­
siednich bratnich oddziałach 
strzeleckich. 

Na zakończenie w salach 
świetlicowych odbyła się żaba 
wa| taneczna. 

rysie (od 15 stycznia), borsuki, 
wiewiórki, głuszce - koguty, ja­
rząbki, parowy, kuropatwy, dro­
pie, dzikie indyki-samce, ja­
strzębie - gołębiarze, krogulce, 
wrony, sroki. » 

W ciągu całego m i e s i ą c a 
stycznia wolno polować na: - za-
jące-bielaki, cietrzewie, bażan-
ty-koguły, słonki, dzikie kaczo­
ry i kaczki, ptactwo wodne i 
błotne, dzikie gołębie, drozdy, 
kwiczoły, paszkoty, dzikie in-
dyki-samice, oraz ptaki kruko-
wate i drapieżne, z wyjątkiem 
jastrzębi-gołębiarzy, krogulców, 
wron i srok. 

Do 15 stycznia wolno polo­
wać na: zające—szaraki, niedź­
wiedzie i rysie. 

Przepisy te dotyczą całego 
obszaru Rzeczypospolitej z wy­
jątkiem województwa śląskiego, 
które posiada specjalne przepi­
sy łowieckie. 

CHROŃCfE 
WASZE OCZY 

CZYIAME I WSZELKA 
wi/tCA m i M C O O . 
POW&DMEM SWE11S 
NISZCZY vuioc 

siosorcis 
Z A I Ó W K I 
P H I L I P S 
AR GENT* 

Inspekcja sanitarna kuchni 
dla bezrobotnych 

Wczoraj dr. Lewitt, naczel­
nik wydziału zdrowia Magistra­
tu odwiedził tanią kuehnię-Wo-
jewódzkiego Komitetu do spraw 
Bezrobocia przy ul. Fabrycznej 
Nr. 2 i Mazowieckiej Nr. 33. 
Dr. Lewitt interesował się za-
TÓwnó stroną gospodarczą jak 
i jakością obiadów. 

Kurs Instruktorów O.P.G. w Knyszynie 
W Knyszynie odbywa się 

kurs instruktorów obrony prze­
ciwgazowej przy ochotniczej 

Uruchomienie fabryki 
W dnia 4 b. m. uruchomiono 

drugą zmianę wykoóczalni suk­
na Oppenhejma (ul. Mickiewi­
cza Nr. 33). Zatrudnienie uzy­
skało 30 bezrobotnych. 

* .. 

Z frontu pracowniczego 
— Dnia 2 bm. z powodu bra-

ku zamówień unieruchomiona 
została wytwórnia waty Hersza 
Surażskiego (ul. Sosnowa nr. 47). 
Bez pracy pozostało 15 robotni­
ków. 

— Z tejże przyczyny stanęła 
wytwórnia waty Berela Ronesa, 
pozbawiając pracy 12 robotni­
ków, 

— Dnia 4 bm. unieruchomib-
•a została fabryka dykt Has-
bacha w Dojlidach. Bez pracy 
pozostało 125 robotników. 

POLSKIE . 
ZAKŁADY 

GRAFICZNE 
•Dziennik Białostocki" 
"L Legionowa Nr. 1. Telef. 11. 
Przyjmą* 
wszelkie obitalsaki 
w zakres drakaritwa 
wchodzące. 

Dr. fl. Adamowicz 
Przyjmuj* w gahinmli 

D r - A . C U R W I C Z A 
Bm-TSTOŁ H i • • W i l i i <« n, 

CU li l li l i U M » H TtLt-tC 
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APOLLO * D Z I Ś P O W T Ó R Z E N I E P R E M J E R Y * 
Początek o godz. 4, 6, 8 i 10-ej — Ceny normalne 

========z======= Pełen grozy i czaru film o tysiącu i jednej przygodzie 

TRAPER HORN 
Największy film świata, reżyserji twórcy .Poganin" i „Białe Cienie" Y A N - D Y K A 

Poetyckie piękno i groźna natura zespolone w cudowny film . 
W roli „Białej bogini Niny" 

EDWINA BOOTH 
W roli „Trader Horna" 

HARRI C A R E Y 
Historia kinematografii wzbogaciła się o film niezwykłej wartości , 
artystycznej i o kolosalnem epokowem znaczeniu. Film „Trader ." 
Horn" zrealizowany niesłychanym nakładem pracy i pieniędzy, ' 
przyczem jeden biały i dwuch murzynów przypłaciło życiem 

powstanie tego filmu. 

Krwiożerczy ludożercy 
Centralne] Afryki. 

Dziś od g. 1 1 * 11! ! popoł. 

Ceny od 60 gr. KSIĘŻNA TARAKAHOWA Najhaniebniejsza 
t a j e m n i c a 

Dworu Rosyjskiego 

straży ogniowej, prowadzony 
przez Powiatowy Komitet L. O. 
P. P. wJBiałymstoku. Uczęszcza 
16 słuchaczy. > 

Dziś w 'sali' Magistratu mia­
sta Knyszyna odbędą się egza-
mina i rozdanie świadectw w. 
obecności delegata Wej. Komi­
tetu L.O.P.P., prezesa pow. i 
władz miejscowych. Kurs ten 
daje jeszcze jeden potężny do­
wód o stałej i bardzo intensyw­
nej pracy L.O.P.P. 

K I N O 

MODERN 
* DZIŚ 

5,6 
Początek. 

830,10 20 45l U30 | 
CENY NIE PODWYŻSZONE ULTRA-REALISTYCZNY 

FILM 
DŹWIĘKOWY ~ ~ ~ " ~ ~ ^ ~ ~ ~ 
nagrodzony przez AKADEMJĘ SZTUKI w New" Jorku 

Cieszący się 
wielkiem powodzeniem 

Jubileuszowy film 
„ P A R A M O U N T U " 

WIELKOMIEJSKIE 
'" ' •PE 

Ofiary 
złożone w Admin. „Dzień. Bial." 

P. Antoni Gliński wł. sklepu 
kolonialnego składa zł. 20 z 
czego zł. 10—na bezrobotnych 
zł. 10—na budowę kościoła św. 
Rocha. 

Bożyszcze kobiet, bohater „MAROKKO" 

GARY COOPER 
Nowa fascynująca aktorka 

SYbUMA SYDNEY 
Nieprzeciętny talent aktorski 

W I L I A M BOYD 
w rolach głównych. 

Naga rzeczywistość współczesnego życia. — Przez trupy do milionów. 
Ponure tajemnice drapaczy chmur. — W wytwornych pałacach miliarderów i kryjówkach 
zbrodniarzy. — Odwieczna walka o egzystencję. — Zemsta zdradzonej kochanki. 

Największy tryumf światowy, który każdy musi zobaczyć. 

Dyżury nocne aptek 
Dziś pełnią dyżury apteki: 

O, Gessnera, Lipowa 18 i B-ci 
Kuryckich, Sienkiewicza 34. 
Nocne pogotowie lekarskie 

tel. 5-03 „Linas Hacedek". 

Iłowy pisarz hipoteczny 
na pow. bielski i sokolski 

W tych dniach stanowisko pi­
sarza hipotecznego na powiaty: 
bielski i sokolski przy Sądzie 
Okręgowym w Białymstoku ob­
jął p. Jerzy Pilecki. 

NIEŚMY POMOC 
BEZROBOTNYM 

Protesty wekslowe 
Notariusze białostoccy zapro­

testowali w miesiącu grudniu. 
4.755 weksli na sumę 700.641 zł. 
15 gr. Zmniejszenie się ilości 
protestów jest niewątpliwie 
skutkiem zmniejszonych obro­
tów handlowych. 

Ruch na targowisku 
W grudniu poborcy miejscy 

pobrali opłatę od 4111 wozów, 
156 koni, 249 krów, 712 świf, 
19 cieląt, 46 baranów, .132 in­
dyków i 234 gęsi. 

Popierajcie L.O.P.P. 
Dr. Neumarii 

tank; HiirpzM, Mm > nmiUlm 
Pny|mu|e od fledi.,10—12 1 od 3—* * 
Białystok, al. Kilińskiego II Telefon Nr. 6-06. 

OD T l — 2 n popoł. 
CENY OD 6 0 GR. 

PIEŚŃ KOZAKÓW DOŃSKICH 
w roli głównej; A l e R i a n d e r 5 Z L E T O W . 

Żaden argument... 
nie zdoła już zniechęcić Pani 
do nabywania pudru o trwa­
łym. subtelnym i wytwornym 
z a p a c h u 

5FleursF0RVILParls. 
o ile zf pozna się Pani z jego 
zaletami.. Proaimy żądać pudru 
marki * 

5 f leurs FORDIL Paris, 
która jest gwaranci? JaftoScI. 
Proaimy nie ulegać namowom 
sprzedawców, usiłujących pudry 
o łudząco podobnych opako­
waniach i nazwach sprzedawać 

zamiast oryginalnego pudru' 
5 Fleurs FORVIL Parls 
Polecamy wszechświatowej sła­
wy wody kolońskie i perfumy 
5 Fleurs F0RVIL Parls. 

oraz inne zapachy! 

Piwiarnia do wy-
naj« 

wiecka 19. 

Potrzebna poslu-
gaczka. Wiado­

mość w Administra­
cji .Dziennika". 

Branzolełę zlot* 
zgubiono wczo­

raj w drodze z Se­
minarium Nauczy­
cielskiego do Księ­
garni Nauczyciel­
skiej. Uczciwego 
znalazcę uprasza się 
o zwrot za 'sowitem 
wynagrodzeniem do 
SeminarjumNauczy-
cielskiego. 

Zgubiono książkę , 
wojskowa wyd. 

przez P. K. U ^ g -
łystok na imię Sra^ 
nistawa Wojny 
1899 zam. 
Zambrowizna i gra. 
Piekuty. • 

7ojny rocz.*^tv 
n. Jarflon ^ ^ 


